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PARYŻ PAP. — Ruch etrajkowy, obejmu 
jący przeszło pół miliona mężczyzn i ko 


biet, wkraczą w poniedziałek w drugi ty- 
dzień W samym tylko górnictwie strajkuje 


około 300 tysięcy osób. Koła rządowe obiwia 
ją tie, że od poniedziałku strajk będzie się 
szerzył w dalszym ciągu, przerzucając "ię 
zwłaszcza na coraz to nowe odcinki linit k> 
Jejowych i na porty, 

Przywódca górników Lecoeur, przemawia- 
jąc w niedzielę w ośródku zórniczym Lens, 
oświadczył, że w miarę trwania strajku robi 
tnicy są coraz to bardziej zdecydowani, 

W Paryżu szoferzy taksówek «strajkują już 
piaty dzień, 

We Francii wzchodniej panuje erczególnie 
napięfa atmosfera po starciach między poli- 
cia a strajkującym!. 

Warto pmdkreślić, że w departamencie 
Meurthe et Moselle księża odczytali z am- 
bon list pasterski biskupa Nancy, popierają- 
cy żądania robotników w sprawie podwyżki 


płac dla pokrycia rwiększonych kosztów 
utrzymania, 


PARYŻ (PAP). — Prasa francuska donom o 
starciach, do jakich doszło w sobotę w Nancy 
między policją a etrnikującymi robotnikami. 
Podczas tych starć kilkanaście osób odniosło 
rany. Policja i żandarmeria rzucała granaty r 
carem łzawiącym. W przewidywaniu dalszych 
rajść, do okręqów przemysłowych wschodniej 
Franch skierowano wolsko. 


PARYŻ (PAP). — W mowie radiowej, wy- 
głoszonej w: sobotą wieczorem, premier Guen. 
ile oświadczył, że „Fala strajków wa Francji 
przybiera farmy powaienia”. Mówca oznajmił, 
rAd „nia badzia tolerywał tel groźby”, o- 
zapowiedział odpowiednie kroki dla „ra- 
pewmienia porządku. 
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Charasxterystyczne jest, że z surowymi elo- | pomocą", uskarżając się 


wami pod adresem robotników, 
swe prawa, premier Queuille połączył pochwa 
ły planu Marshalla, który nazwał „szlachetną 


FEINCJI 


a Rada 


Bezpieczeństwa 


„|znów odroczona bezterminowo 

Strajk górników i kolejarzy objął już pół miliona 

osób. — Nowe starcia w Nancy. — Premier Queuille 
zapowiada dalsze represje 


jednocześnie na po- 


walczących 0| gardę dla planu Marshalla w masach robotni- 


czych i na „wywier anie nacisku na francuską 
politykę zagraniczną”. 


Komunikat o krajowej naradzie 


aktywu PPR — komunikacji, żeglugi i łączności 


Dnia 10 pażdziernika 
Warszawie krajowa narada aktywu 
munikacji, żeglugi i łączności, 
ło udział około 800 osób aktywistów 
poczty, żeglugi morskiej | śródlądowej, 
kołowych, komunikacji samochodowej i otni 
czej » całej Polski. 

Obszerne przemówienie powitalne w imie" 


br. odbyła sie w 


PPR ko 


niu KC wygłosił członek sekretariatu KC, 
tow. Mazur. Zagadnienia związane z reali- 
zacją uchwał sierpniowego Plenum KC na 


w której vrzłę 
kolei, 
ćróg 


terenie komunikacji, żeglugi I łączności zrefe 
rował kierownik Wydziału Komunikacyjne- 
go KC tow. Papiel, W obradach wziął udział 
członek Biurą Polityczneg o KC tow. Minc. 

W dyskusji, w której zabrało głos 25 towa” 
rzyszy znalazła wyraz pełna solidarność r li- 
nią polityczną KC oraz zrozumienie koniecz 
ności usunięcia przy pomocy oręża krytyki 
i samokrytyki wyfkniętych braków w nra“ 
cy. Naradę zakończono odśpiewaniem „Mi 
dzynarodówki'". 


LONDYN PAP, Jak domet z Paryża 
agencja Reutera, posiedzenie Rady Bezpie- 
czeństwa ONZ, przewidzjane na poniedz.ałek 
zostało znów odroczone bezterminowo, Kara 
spondent utrzymuje, że spór o Berlin wrór 
cil na „płaszczyznę rozmów  dyplomavrez" 
nych“, wobec czego należy oczekiwać, że Ra 
da Bezpieczeństwa nie będzie zajmowała się 
tą sprawą jeszcze przez szereg dni, 

Sytuacja ta zdaniem korespondenta 
agencji Reutera — jest następstwem mw- 
mów, jakie zainicjowali w ub, tygodniu 
tzw. „neutralni* członkowie rady z przewo 
dniczącym dr Bramuqglia na czele. Dr Bra- 
muqlia wyjaśniał stanowisko poszczezó!nych 
wielkich mocarstw w kolejnych rozmowach 
z delegatami mocarstw zachodnich i wice” 
ministrem Wyszyńskim, W sobotę Bramu 
glia konferował znów z delegatem USA 
supem, delegatem brytyjskim Cadoganem 

delegatem francuskim Parodi, 


Przedstawiciele- wielkich mocarstw 
twierdzi korespondent — oczekują obemie 
odpówiedzi z 4 stolic. Te wstępne rozmowy 
wymagają czasu i w kołach ONZ nie ocze 
kuje się, by Rada Bezpieczeństwa mogła ze 


Jen 


et brać się ponownie przed środą lub czwart- 


kiem. 
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Inauguracja ogólnokrajowego kursu aktywu PPR i PPS 


Przemówien! 'e członka Biura Politycznego KC PPR — 


tow. Aleksandra Zawadzkiego 


na” uroczystym otwarciu kursu w Łodzi 


W dniu wczorajszym w anli Centralnej 
Szkoły PPR odbyła się uroczysta inauguracją 
pierwszego Ogólnokrajowego Kursu aktywu 
PPR i PPS. Na uroczystość te przybyli przed- 
stawiciele KC PPR i CKW PPS, przedstawicie: 
la Komitetu Łódzkiego i Komitetu Wojewódz: 
kiego PPR i Wojewódzkiego Komitetu PPS, 
Jak również zaproszeni aktywiści z obu partii 

Uroczystość zagaiła tow. Budzyńska, po 
czym przewodniczący uroczystości tow. Soł- 
tan zaprosił do prezydium członka Biura Po- 
litycznego KC PPR tow. gen. Aleksandra Za- 


wadzkiego, wiłanego przez zebranych burzli- 
wymi oklaskami, członka CKW PPS tow. Ma- 
rianas Rybickiego, kierowniczkę Wydziału 5zko 


leninwego KC PPR tow. Kozłowską (Ola), kie- 
rowniczkę Wydz. Szkoleniowego CKW PPS 
tow. Afanasiewą, I sekretarza KŁ PPR tow 
Dworakowskiego, I eekretarza WK PPS tow. 
Słąwińskieqo, I sekretarza KW PPS tow. Dò- 
manate, Il sekretarza KŁ PPR tów. Grudziń- 
skiego, kierownika Wydziału Historyczneqo 
KC PPR tow, Daniszewskiego i tow. tow. Mro- 


za, Burskiego, prof, prof. Żukowskiego i Czart- 
kowskiego, przedstawicieli wykładowców kur- 
su tow. tow. Syropa i Śmigielskiego, przedsta- 
wiciela pracowników Szkoły tow. Czernika, 
przedstawicieli terenowej organizacji -partyj- 


nej tow. tow, Płachcińską I Cichocką oraz 
przedstawicieli ełuchaczy tow, tow. Blachą ł 
Budzyńskieqo. 

Witany długotrwałą owacją przez wszyst- 
kich zebranych zabrał alos tow, Aleksander 
Zawadzki, który wygłosił inauguracyjny refe- 
rat, 


Tow. Zawadzki mówi 


SZANOWNI TOWARZYSZE! 

Pozwolę sobie zacząć od pewnego wepom- 
nienia. Kiedy przed qodziną przyjechałem do 
Łodzę wspomniałem inny mój przyjazd do te- 


go miasta: równo przed 25 laty, by jako czło- 
nek Komitetu Centralnego Komunistycznego 
Związku Młodzieży Polskiej prowadzić tu w 


warunkach nielegalnych ród robotni- 
czej młodzieży Łodzi. 

Z tym wspomnieniem kojarzyły się myśli o 
późniejszych 25 latach kształtowania się sto- 
sunków między nami a PPS. PPS kierowana 
przez prawicowych wodzów działała na ko- 
rzyść burżuazi i ustroju  kapitalistycznego, 
prowadziła politykę naody z burżuazją. 

Ale już wiedy ietniała styczność między do- 
lam! komunistycznymi 1 pepesowskimi. 

Rzucone przez Komunistyczną Partię 


pracę wś 


Polski 


Sztandary bojowe |-ej Dywizji Kościuszkowskiej 


przekazane zostały do Muzeum Wojska Polskiego w Stolicy 


w A 


rb 


SZAWA (PAP). — Dnia 10 październi- 
ka odbyła się w Warszawie uroczysta prze 
kazanie do Muzeum Wojska Polskiego eztan- 


datów, zasłużonych w bojach na ezlaku Leni- 
ma — Berlin, pułków 1 warszawskiej dywiz| 
piechoty im. Tadeusra Kościuszki. Prrekaza- 


me szłandarów połączone było z otwarciem w 
salach Muzeum W. P. Wystawy, poświęconej 


5 rocznicy bitwy pod Lenino, 


Podczas 
nie! Ob 
kreśli? że 


Traczystości 
%y Narodo 
sztańdary pu 


Mi- 
pod- 
zasłużonych w 
wizji piechoty„okryte chwałą Ho- 
żolnierzyskościuszkowców, są obec- 
deołoqgil | oblicza politycznego 


— przedstawiciel 
gen. Góracki 


ŁA 
łków 


x wał 


bojach 1 dv 
haterstwa 
nie symbolem 


Odrodzonsdo Wojska Polskiego.  Sztamdary 
bohaterskiej Dywizji Kościuszkowskiej, Wal- 
czącej W boku bratniej Armii Radzieckiej sta- 
nowią także sumbol sojlszh za Związkiem Ra- 
dzieckim, klór na s h terenach nviwarzył 
uzbrc wyposażył zalążki Wojska Polskie- 
ga ze Zwiąrkiem Radzieckim, ećemon 


łowany w eżsrych i zwycieskich 


niu 


naj 


walk na szla! boiowym od Lenina do Rorli- 
ma, prowadził żolnińerzy palskich do osłatacz- 
nego zwyciestwa nad najeźdźcą hilsrowskim 
a 
LI s 
Wysławą pn e t 5 Torzn hitęyy mar 
Lanino e A A 1 hołdu dla bohsłarmkich 
czynów hr | ahi 24 polskiego prar wy 


raz wdzięczności dla Związku Radzieckiego 
za udzieloną w najcięższych dla narodu pot 
skiego chwilach — pomoc moralną, politycz- 
ną, zbrojną 1 materialną. 

Zgromadzone w pierwszej sali Wystawy fo- 
togralis i wykresy statystyczna przedstawia ją 
udział Odrodzonego Wojska Polskiego w mi- 


Cztery 


nionej wojnie, pócząwszy ód chwili organi- 
zacji I armii w Sielcach nad Oką, aż do osta- 


tecznego zwycięstwa nad hitleryzmem. 


Tablica, umieszczona pod popiersiem gene- 
ralssimusa Stalina, zawiera cyfrowe dane, ru- 
strujące pomoc Związku ładzieckiego dla 


Polski, 


ytania Wallace'a 


pod adresem Trumana i Deweya 


NOWY 
Seattle 
denta 
zwał 


JORK 
Henry 
USA z 
Trumana 4 


(PAP). 
Wallace, 
ramienia Partii 
Dewey'a do 


Przemawiając w 
kandydat na prezy- 
Postępowej, we- 

opublikowania 


przebiequ ostatnich konferencyj 2 Marshallem 

John Poster Dullesem, kłórz spec jalńie w 
tym celu przybył! z Paryża. 

W dópeszach do Trumana t Dewey'a, dòma 
aajacych się jawnej dvplomacjii. Wallace za 
żadoj | ynkretnej odpowiedzi na 4 następujące 
pytania: 

1) Czy* obaj om, naruczając zasady ONZ 
popierają powrót ambesadorów do Madrytu 
przyjęcie Tliszpanii frankistowskiej do ONZ 
idzie! jej pomocy qanspodarczai? 

2) Czy obaj anrnhuia ndmowe pożyczki 


dla Tzraela? 


3) Czy obaj popierają złagodzenie kary w 


stosunku do Ludwika Mertza i innych katów 
hitlerowskich, a jeżeli nie — co zamierzają 
czynić? 

4 Czy obaj. kandydaci gotowi są wycofać 
Kwestie berlińską" z Rady Bozpieczeństwa i 
podjąć rokowania ze Związkióm Radzieckim 
nie t w sprawie Berlina, lecz całych Nie- 


IKO 
Myża 
ichodnio 
W dalszym « 
h przy 
adczył 


boln:ków 


PC, zając w to również 
n'emieckieqo? 
aqu Wa 
wódców 


projekt państwa 


ilace potępił prawico- 
ruchu zawodowego i o- 


przekształca związki zawodowe w 


„qdietkie, ałużalcze Zdaniem 
niehornierzną 


organizacie“ 
laċe'a; akcja taka iest hardziej 


Tali-Hartlev 


że ich zdradziecka akcja wobec ro | 


Wal | 


hasło jednolitego frontu znalazło oddźwiek nie 
tylko wśród dołów pepesowskich, lecz nawel 
w niektórych ogniwach kierowniczego aktywu 
pepesowskiego. 

Istnigła etyczność na punkcie wspólnej wal- 
ki o obaleni q panowania burżuazji £ 6 6ocja* 
lizm, 

Wielu komumistów przeżywało wtedy lata 
wyrzeczeń i lata wiezienia. 1 dziś, widząc 
was, PPR-owców i PPS-owców, wspólnie 7a- 
siadających na ławach tej szkoły, možna 
stwierdzić, że trzeba było tej ówczesnej walki 
| ówczesnych wyrzeczeń. Ba ziściły się nasze 
dążenia, ziściły się nasze marzenia, ziszcznią 
się cele, o które walczyliśmy. Ziszczają 


nle 
y 1 
dzięki temu, że od paru lat idziemy rozem 


Zaczynacie naukę jeszcze jako <członkowio 
PPR i PPS, a ukończycie ją jako członkowie 
jednei partji, Zjednoczonej Polskiej Klasy Ro 


botniczej, 
Niedawno zapadły hietoryczne uchwały Ple 
num Komitetu Centralnego PPR i Rady Naczel 


nej PPS. Rezultatem tych uchwał jest wspólne 
stanowisko obu Partii: podsławą Zjednoczonej 
Partli będzie marksizm-leninizm. 

Co to jest marksizm-leninizm? — Jeżeli od- 
powiemy na to w jednym zdaniu, to powiemy 


jest to światopogląd klasy robotniczej, 
niezawodny oręż klasy robotniczej 
ce o socjalizm. i 

Będziecie uczyć «ią 


jest to 


w jej wai- 


marksizmu- leninizmit, 


bedziecie sie uczyli o partil klasy robotniczej, 
parti nowego typu, by samym soha wnieść 
wkład w tę partię nowego typu — typu bol 


szewickiego, 

Ale w 
ziemskie | 
lizm, 
da 


epoce, gdy na jednej ezóstej kul 
od przeszło 30 lat buduje się 6ocia- 
stosunek do ZSRR, do kraju socjalizmu, 
kraju, zbliżającego się ku komunizmowi — 
to podstawowy sprawdzian stopnia przyswoje- 


nia sobie nauki marksizmu-leninizmu. Tę praw 
dẹ trzeba mocno i wyraźnie ałosić w klasie 
robotniczej, Wiemy do czego prowadzi - inne 


stawianie «prawy: 
zmie-leninizmie i 


deklamowanie 0 -markej- 


faktyczne Kktoczenie 


Innymi 
drogami. Poucza nas o tym przykład Juqosła- 
wili: tamtejsi przywódcy też mówią o markef- 


zmie-leniniźmie, a 
„lepszą”* drogą, 
przeciwstawiają 
KiJ 

Rezultat wyraźny: odpadniecie 
wii od ogólnego frontu walki 
ście na pozycję zdrady 
ześlizganie się do roli 
merykańskiego. 


lu 


robią co idą własną 
inną, niż ja radziecka, 
swoją drogę drodze radziec- 


innego, 
droc 


est Jugosla- 
izm, zej- 
eminizmu, 
imperializmu a* 


o social 
marksizmnu-] 
wasali 


nas mieliśmy przejaw wyznawania mars 


izmu-leninizmu 


ks w słowach tylko, Fałszywa 
pojmowanie polskiej drogi do socjalizmy, fake 
tyczne przeciwstawianie jej drodze radziec= 
kiej, doprowadzało do zaistnienia odchylania 
prawicowego i nacjonalistycznego, które w 
pore zostało dostrzeżone przezwycieżona 
przez nasz Komitet centralny i całą Partię 
Das!rzeżenie w porę i przezwyciężenie teno 


odchylenia dało ten «kulek, ze można teraz 


) 
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Inauguracja ogólnokrajowego kursu aktywu PPR i PPS 


Przemówien e członka Biura Politycznego KC PPR — tow. Aleksandra Zawadzkiego 
na uroczystym otwarciu kursu w Łodzi 


Zjednoczenie obu partii ustokrotni nasze si-|czekują czegoś nowego, czegoś wielkiego, O- 


(Dokończenie ze str, 1-ej) 
mówić o połączeniu dbu partii robotniczych 
na zasadach marksistowsko-leninowskich. 

Na przestrzeni dziejów polskiego ruchu ro- 
botniczego różnił nasze obie parlie stosunek 
do wspólnej walki robotnika polskiego z ro- 
botnikiem rosyjskim, d po rewolucji Hstopa- 
dowej — stosinek do ZSRR. Dzis nasz wspál- 
ny stosunek do ZSRR opierać się winien na 
srezrtmnieniu więzi ideologicznej między kro- 
czącymi ku socjalizmowi krajami demokracji 
ludowej, a ZSRR, 1 więzi partyjnej między 
WKP[b) a partami robotniczymi krajów de- 
mokracji ludowej i partiami komunistycznymi 
zachodu: 

Nawet w naszej partii, gdzia tak jasny był 
Stosunek do ZSRR, trzeba było dopiero Ple- 
num Lipcowego i Sierpniowego,by wyraźnie i 
wszystkim wykazać tę więż ideologiczną: 
WKP(b) jest łą partią, która dała wzór, jak 
się zdobywa władzę, jak się gromi siły kontr- 
rewolucji i jak się buduje socjalizm. 

Nósza ziednoczona partia musi być oparta 
o zasady intermacjonalizmu. 

Na drodze do socjalizmu stoją przed nami 
wielkie zadania, które możemy wykonać po- 
przez ostrą walkę klasową. 


ty, Będzie to nie suma ilosci sił obu partii, 
lecz nowa, jakościowa siła polityczna i kie- 
rowhicza, Pfzejaw tej šity widzimy już teraz 
— w śmiałości Í rozległości stawiania przez 
nasze partie nowych zagadnień, w naszym 
wpływie na ruch ludowy, w rozszerzaniu kie- 
rowniczej roli klasy robotniczej w narodzie. 

Życzę wam, towarzysze słuchacze, byście 
wyszli z tej szkoły z jasnym światopoglądem 
marksistowsko-leninowskim, byście wyszli stąd 
z jasną. znajomością programu Zjednoczonej 
Partii, ze znajomością historii WKP(b) i kie- 
rowanego przez nią budownictwa socjalistycz- 
nega w ZSRR. Zdobywajcie w tej szkole par 
czucie, że jesteście żołnierzami rewolucji, qo- 
towymi za swoją partię, za ideę, za sprawę 
oddać wszystko. Uzbrójcie sfe w niezawodny 
oręż krylyki i samokrytyki. Opuśćcie mury 
tej szkoły jako internacjonaliści, wyzwołeni z 
zaściąnkowego myślenia, rozumiejący na czym 
polega swoistość drogi de socjalizmu w Pole 


sce. AR na cżym nasza nierozerwalna więż z 
miedzynarodowym ruchem robotniczym t 
ZSRR. 


Po sierpniowym Plenum KC PPR i Rady Na- 
czelnej PPS masy ludowe, robotnicy z fabryk, 
kopalń i hut, biedola wiejska z folwarków, o- 


czękują wielkich decyzji i posunięć, oczekują 
zdecydowanej wałki z wrogami naszego mar- 
szu do socjalizmu, 

Uczcie slę tak, byście do ostatecznego zwy: 
cięstwa mogli wnieść swój największy wkład. 


Po tow. Zawadzkim przemawiał tow. Rybic- 
ki, który podkreślił znaczenie szkolenid ma 
kgistowsko-leninowskiego dla klasy robotni- 
czej. Mówca w sposób krytyczny ocenił sto- 
sunek partii typu socjal-demókratycznego d0 
zagadnienia szkolenia i stwierdził, że partia 


że 
nowego typu musi dysponować wysoce uświa 
domionym aktywem, który dobrze opanował 
teoretyczne podstawy marksizmu i umie je 
wiązać z codzienną praktyką, z codzienną pra- 
cą r walką. Tow, Rybicki życzył słuchaczom 
by po ukończeniu nauki posiadał te w!aśnie 
cechy. 

W serdecznych słowach 
stość członek kierownictwa kurs, tow. Sol- 
tan, który podkreślił wielkie znączenie wspól: 
nego kursu dla realizacji idei jedności pol- 
skiej klasy robótniczej. 

Po uroczystości odbyła się bogała i intere- 
Sijąca część artystyczna. 


zamknął uroczy* 
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Szczegóły trzęsienia ziemi w Aszchabańzie 


Olbrzymie spustoszenia w stolicy republiki turkmeńskiej oraz w północnym Iranie 


MOSKWA (PAP), — Trzęsienie ziemi, które 


w nocy z $ na 6 października nawiedziło sto-j 


lice Turkmeńskiej Republiki — Aszchabad, 
jest najsilniejszym spośród tych wszystkich, 
jakie zdarzyły się w Turkmenii, a było ich 


cztery w ostatnim sześćdziesięcioleciu. Ośro- 
dek trzęsienia ziemi — jak stwierdzą komuni- 
kat Akademii Umiejętności ZSRR — znajdo- 
wał eię w Iranie północnym, mniej więcej w 


odległości 80 km na poludnie od Aszchabadw. | 


Trzęsienie ziemi wyrządziła znaczne Szko- 
dy w Iranie północnym, w szczególności w 
mieście Meszched, gdzie jest ponad 200 osób 
zabitych oraz kilka tysięcy rannych. 

W następstwie tego kataklizmu uległa cał- 
kowitemn zniszczeniu większość domów miesz 
kalnych, przedsiębiorstwa przemysłowe, gma- 
chy administracyjne, transport kolejowy i 
miejskie instytucje kulturalne oraz urządzenia 
łączności Aszchabadu. i 

Rząd radziecki zorganizował niezwłocznie 
szeroką akcję pomocy dla 
ziemi. Wobec tego, że komunikacja kolejowa 
z Aszchabadem była do dnia 8 października 
przerwana, skierowano do stolicy turkmeń- 


Graziani przed sądem 


RZYM (PAP), — Rozpoczyna się tu w ponie- 
działek rozprawa sądowa przeciwko marszał: 
kowi faszystowskiemu Graziani oskarżonemu 
o współpracę z Niemcami. Grafiani był w o- 
slatniej fazie wojny dowódcą wojsk faszy- 
slówskich na terytorium okupowanej przez 
Niemcy tzw. „republiki włoskiej”, 

Obrona będzie prawdopodobnie 


usiłowała 


dowieść, że, pełniąc tę funkcję, Graziani chciał 
okupowanego terytorium 


„rałować” ludność 
przed Niemcami. 


erzy Korwin 


Tadeusz bardzo gorliwie korzystając z po- 
mocy Anusi odwrócił kufer do góry dnem i 
wytrząsnął z niego ledwie widoczny proch 
podróżny. To było. już wszystko. Teraz 
logicznie rzecz biorąc Anusia powinna ü- 
dać się z nim na druga stronę mieszkania. 
Szymczyk wziął więc kufer za jedną rącz- 
kę, dziewczyna za drugą i przecisnęli się 
oztroźnie przez szeroko otwarte drzwi do 
salonu. Czy Nacia zdążyła już ulotnić się 
z pokoju i czy przynajmniej zatarła ślady 
swej bytności? — To były pytania, jakie 

ręczyły go w czasie stawiania kilkunastu 
zaledwie kroków, potrzebnych do przebycia 
krótkiej przestrzeni od drzwi do drzwi. Zda- 
walo mu śię, że słyszał skrzyp zatrzasku 
j pośpieszne kroki spadające coraz cichszy- 
mi odgłosami ku parterowi. Mogło to być 
jednak przesłyszenie, wynikające z wiel- 
kiego napięcia nerwów. Wchodzili już do 
frontowego przedpokoju i za chwilę paść 
miała odpowiedź na to dręczące pytanie, 
ale Tadeusz nie będąc jednak pewny Sy- 
tuacji, zatrzymał Anusię w progu. 

— Postawmy ten kufer tutaj, w pokoiku 
zajmie zbyt wiele miejsca. 

Posłusznie wykonała to polecenie, ale że 
w przedpokoju było bardzo ciemno, jedną 
ręką pchnęła machinalnie drzwi, prowadzą- 
ce do pokoju chłopców i.. Tadeusz odet- 
chnął. Pokój był pusty. 

Więc kiedy pan wyjeżdża, drogi inżynie- 
rze? 

Walewski nie nazywał Szymcząka nigdy 


ofiar trzęsienia | 


! skiej znaczną ilość samolotów transportowych. 
W ciągu pierwszych dwóch dni wywieziono 
na 150 samolotach z Aszchabadu dó miast Ma- 
ri, Czardau, Krasnowodsk, Taszkent, Baku, Bil- 
chara i Samarkanda 6 tyeięcy rannych. Wy- 
wiezż.ono również drogą powietrzną 600 dzie- 
| ci, których rodzice zagineli pode; trzęsienia 
| ziemi. W ciągu 3 dni rząd radziecki skierował 

do Aszchabadu ponad tysiąc lekarzy oraz 
znaczne ilości penicyliny i szczepionek prze- 
| oiwiężcowych i przeciwko gqangrenie. W oko- 

licy miastą wladze radzieckie zorganizowały 
| szpitale polowe. Ludności wydaje się bezpiat- 


ną żywność. Władze radzieckie wysłąły rów- 
nież do Aszchabadu domki składane o łącznej 
powierzchni mieszkaniowej 50 tysięcy metrów 
kwadratowych. Poza tym skierowane zostały 
do stolicy turkmeńskiej wielkie ilości mate- 
riałów budowlanych, szkła i cementu oraz spe 
cjalne brygady saperów, które zajmują się od- 
qruzowaniem i odbudową zuiszczonych do- 
mów. 

Rada ministrów Turkmeńskiej SRR wyraziła 
głęboką wdzięczność rządowi ZSRR oraz rzą- 
dom wszystkich republik związkowych za 0- 
kazaną wielką pomoc. 


RZYM (PAP), — Oktipacja stoczni przez ro- 
botników w Neapolu trwa w dalszym ciągu. 
Po 24-godzinnym strajku mechaników i meta- 
lówców, prokłamowanym na znak solidarno- 
ści, został zapowiedziany na 11 bm. z tych sa- 
mych motywów stra;k robotników wszystkich 
fabryk neapolitańskich, Również robotnicy rol 
(ni gotowi są wziąć udział w tej akcji, Zbiótka 
wśród robotników na rzecz robotników stocz: 
ni dała poważne wyniki. 

RZYM (PAP). — Sekretariat 


Konfederacji 


Fala strajków we Wloszech 


Pracy, wspólnie z reprezentantami poszczegól- 
nych kategorii urzędników państwowych, roz* 
patrzył sprawę odmowy rządu wobec postula- 
tów podwyżki uposażeń, Wobec tego, że in- 
terwencja przywódców „Konfederacji Pracy na 
terenie parlamentu nie doprowadziła do roz- 
wiązania konfliktu, postanowiono uciec sią dó 
akcji bezpośredniej, W tym celu zostaną zwo- 
lane we wszystkich miastach  protestacyjne 
wiece urzędników państwowych, 


Delegacja uczonych 


PRAGA-(PAPJ, — W Koszycach w Słowacji 
| bawi obecnie delegacja polskich pracowników 
naukowych z rektorem Uniwersytetu Warszaw 
skiego, prof. dr Górskim na czele. Delegacja, 


która przybyła do Czechosłowacji na zapro: 
szenie ministra rolnictwa J. Dutisa, wzięła u: 


DOYWE TO" a 


Zabójstwo Waldemara Glücka 


|jego imieniem, a stale i systematycznie 
wyjeżdżał z nowonabytym przez niego ty- 
tułem naukowym. Tadeusz niespokojnie 
rozgląda? się jeszcze dookoła i niezbyt do- 
kładnie usłyszał pytanie. Naci nie by- 
ło, nie było jej cieleśnie, ale pozostawiła 
po sobie zapach konwalii i zapach ciała, z 
tym zaś wróciła inżynierowi gwałtownie 
pamięć przeżytego przed chwilą wzrusze- 
nia, 

— Kiedy co? Ach, kiedy wyjeżdżam ? 
Nie wiem tego jeszcze dokładnie. 

Walewski stał już jednak w progu i wę- 
szył nosem jak pies. Co za dziwne oby- 
czaje u tego człowieka. — Myślał zaniepo- 
kojony Szymczyk i jednocześnie w nagłym 
przerażeniu zapach konwalii wydał mu się 
tak silny, że nie sposób chyba było go nie 
odczuć, 

— Idź, droga Anusiu, do kuchni, naparz 
mi świeżej herbaty! — Ostro i dość suro- 
wo zażądał niespodziewanie pan Maciej, a 
głos jego brzmiał jak zapowiedź burzy. 
Anusia wypadła z pokoju nie zamknąwszy 
drzwi, przerażone spojrzenie kierując ku 
Tadeuszowi. Było to tak  wielemówiące, 
że bardziej jeszcze skondensował zdolność 
obserwacji i zauważył, że dżiewczyna trzy- 
mała w dłoni zapomniany przez Nacię biu- 
stonosz. Wzięła go jednak ze sobą i to 
tak, że Walewski nic nie zdołał A pią 
Zajęty był zresztą czym innym. Ze sku- 
pionym i surowym wyrazem twarzy po 
środku stał jeszcze, choć bardziej dyskret- 
nie niż dotychczas węsząc, 


słowackiej gospodarki górskiej. 


polskich w Słowacji 


dział w obradach czechosłowackich instytv- 
tów badań rolniczych oraz zwiedziła szereg 
tego rodzaju ośrodków w Słowacji. 

W najbliższych dniach uczeni polscy uda- 
dzą się do Tatrzańskiej Łomnicy na konferen- 
cję, poświęconą zagadnieniom polsko-czecho- 


— W tym pokoju była Nacia! — Pô- 
wiedział wreszcie z przekonaniem. Od 
spotkania Darrego przed gmachem Ubezpie- 
czeń panna Grzybowska nie opuszczała je- 
go myśli, wszystko, gdy chciał nawet o 
niej zapomnieć, prowadziło go z powrotem 
na jej ślad. I teraz znowu.ten zapach 
konwalii. 

— Niech pan nie zaprzecza, gdy w tym 
domu poczuję konwalię, wiem, że przed 
chwilą była w nim z wizytą tą dziewczyna. 


Tadeusz chciał istotnie zaprzeczyć, ale ka 
tegoryczny ton Walewskiego powstrzymał 
go od niepotrzebnych i wykrętnych tłuma- 
czeń, 


— Jesi nawet, to co? — Powiedział tyl- 
ko, ale nie zdołał wyprowadzić tym sta- 
rego z równowagi, ani też wydobyć z nie- 
go odzewu pobłażliwości, Walewski w dal- 
Szym (Ciągu stał skupiony i poważnie, głę- 
boko zatroskany. Zaczął szybko kojarzyć 
pożegnalną wizytę Darrego z wizytą Naci, 
Widocznie dobili mety, — Pomyślał, a gło- 
śno zapytał: 

— Czy panu nie nie brakuje, inżynierze! 


Ton jego głosu w dalszym ciągu nie do- 
puszczał do lekceważenia poleceń lub po- 
niechania reakcji. Dlatego Tadeusz rozej- 
rzał się uważnie i dokładnie po pokoju. 
Wszystko było na swoim miejscu. Jedy- 
nie karabin, który powinien leżeć na łóżku 
Andrzeja, stał w pobliżu drzwi obok pieca, 
jakby go ktoś chciał zabrać i ostatecznie 
rozmyślając się przy wyjściu oparł go 
niedbale o ścianę. Czyżby Nacia była za- 
interesowana jego wynalazkiem? Tadeusz 
dopiero teraz z zapytaniem Walewskiego 
skojarzył swoje dotychczasowe , rozmowy 
z konsulem Darre, ale że też zunełnie za- 
pomniał o tym zagranicznym typie! 


by kosztować 20 zamiast 10 szylinqów. 
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Waszyngtońska szopka 

WASZYNGTON (PAP), — W sobotę wie- 
czorem po dwóch konferencjach z sekrela" 
mem stanu Marshallem, prezydent Trumen ^- 
głosił oświadczenie, stwierdzające, ža „za po- 
radą” Marshallu zańiechał planu wysłania s2- 
dziego Vinsona do Moskwy w celu omówien'd 
spornych zagadnień, Według oświadczenia 
Trumana, projektowana misja sędziego Vinso- 
na miałą dotyczyć problemu atomowego. i 

Późnym wieczorem Marshall zwołał dzienni- 
karzy, którym zakomunikował ze swej śliony 
o nie dojściu do skutku projektu Trumana. 

Jak wynika 2 oświadczeń tak Trumana, jak 
i Marshalla, omawiali oni tę sprawą za pomo- 
cą dalskopisu jeszcze podczas pobyty Mar- 
shalla, w Parvżu. 

Truman i Marshall usiłowali oczywiście za- 
przeczyć wiadomościom o istniejących między 
nimi rozkhieżnościach. 

Przy sposobności Marshall powłórzył, że Sia 
ny Zjednoczenć nawiązalyby rożnowy w spia 
wie Berlina i Niemieć w ramach Rady Mini- 
strów Spraw Zagranicznych, jedynie pod wa- 
runkiem uprzedniego zniesienia tzw, „blokady 
Berlina". Podczas swych narad z Trumąnem 
Marshall «6mawiał również inne zagadnienia 
związane z obecną sesją ONZ, m. in. sprawę 
Palestyny i sprawę Hiszpanii, 

NOWY JORK (PAP), — Ujawnienie przez 
prasę amerykańską faktu, że Marshall i Lo- 
velt storpedowałi plan Trumana wysłania prže 
wotdnicząceqo Sadu Najwyższeno USA Vinso- 
na do Moskwy w celu nawiązania ponownych 
rozmów na temat «spornych zagadnień, ješt 
drugim w bieżącym tygodniu argumentem dla 
tych kół, które twierdzą, że prezydent Truman 
nie kieruje amerykańską polityką zagraniczną, 
co należy normalnie do głównych prerogatyw 
prezydenia USA. 

Poprzednim dowodem było ujawnienie w 
ciągu tygodnia przez „New York Star" zasad- 
niczych rozbieżności między Trumanem a Mar 
shallem na temat polityki amerykańskiej wn- 
bec Palestyny. Już wówczas Truman musiał 
wycofać się ze swego stanowiska wobec groź- 
by Marshalla, ża zrezygnuje z funkcji sekre- 
tarża stanu. Plany Trumuna, dolyczące Mo- 
skwy, ujawnione zostały dzięki lemu, że w pią 
tek rano Truman zwrócił się do radiośłacji a= 
merykańskich z prośbą, by zarezerwoweano 
czas na jego przemówienie, nie związane bez- 
pośrednio z kampanią wyborczą. Kierownicy 
radiostacji dowiedzieli się następnie, że pre- 
zydent ma zamiar wszcząć publiczną dyskusję 
na temat Berlina i że pragnie on zapowiedzieć 
wysłanie Vinsona do Moskwy. 

Z informacyj, jakie uzyskała prasa z oto- 
czenia Trumana, wiadomo, że sędzia zgadził 
się na misję do Moskwy, lecz, że ten plan 
spotkał się z opozycją innych członków ga- 
binetu. Głównym przedmiotem domysłów są 0 
becnie motywy planu Trumana. Jedną z naj- 
prawdopodobniejszych wersji jest, że Truman 
zamierzał w ten sposób „udowodnić” wybor- 
com" amery ads rr, "it >Hest won rzetzy Wist 
kierownikiem amerykąqńskiej polityki zagra- 
nicznej i że główną jego troską jest — sepra- 
wa pokoju. Oba takie dowody byty istotnie 
bardzo potrzebne prezydentowi, gdyż jen 
szanse wyborcze uważane są dziś za prawie 
beznadziejne. 


Przed dewaluacią w Austrii 


LONDYN. (PAP). — W depeszy z Wiednia 
agencja Reutera, powołując się na koła ban- 
kowe, zapowiada, że wkrótce nastąpić może 
obniżenia kursu szylinga austriackiego w stò- 
šunku do dolara- w ten sposób, że 1 dolar miał 


— Niech pan sprawdza i to natychmiast! 
— Usłyszał znów niecierpliwy głos pana 
Macieja, — Jedną rzecz mogła zabrać, tyl- 
ko tę jedną! Oczywiście pytanie, którego 
jeszcze nie zaspokoił, niczego innego nie 
tyczyło, Otworzył więc szafę i mógł swym 
nagle złamanym głosem powiedzieć: 


— Nie ma tuby tekturowej z planem 
mej broni, 

— Tak też myślałem od razu! — Pra- 
wie ucieszony trafnością swych przypusz- 
czeń zawołał Walewski, — £ 

— A teraz prędko do dzieła! — Dodsł 
natychmiast. 

Jego ożywienie nie Tadeusza nie ob- 
chodziło, usiadł na tym samym łóżku, na 


którym jeszcze przed chwilą tulił Nacię 
do siebie. Walewski burczał tymczasem 


już z salonu na Anusię, że jest. zbyt po- 
wolna, to pokonywał przestrzeń ściany, ja- 
kie go od Tadeusza oddzielały, rycząc tu- 
balnie w jego kierunku, aby szykował się 
do wyjścia. Po co? Dlaczego pan Maciej 
tyle sprawia hałasu o rzecz tak błahą, jak 
plany broni, która zdała już swój egzamin, 
bo przyniosła mu tytuł inżyniera, Może 
dla nich ma to jakąś wartość, że aż zdo- 
byli się na jej k»adzież, ale dla niego? By- 
ła mostem, prowadzącym ze środowiska, 
mało kto wie, jakiego, w inny Świat, ale 
gdy most ten przeszedł, doznał pierwszej 
przykrości i porażki. Nacią była właśnie 
symbolem czegoś lepszego, niż mógł to zna- 
leżć w sferze, w jakiej wzrastał dzieckiem 
i w jakiej tkwił jeszcze nawykami, obawą 
przed popełnieniem towarzyskiej niezręcz- 
ności, nieśmiałością, którą maskował pozor 
nym rozhukaniem i bezczelnością. Dzisiaj 
nie zdał egzaminu Dn kaduka! A to do- 
stał lekcję! 


(d. c. n.) 
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KOMUNIKAT 


Zawiadariamy, że w pł pA tj. 11 
października br. o godzinie 12 w świetlicy 


KW PPR — Łódź, Piotrkowska 55, odbe- 


dzie się odprawa sekcji przemysłowych 
przy Komitetach „Miejskich i Powiatowych, 

Na odprawę winni bezwzględnie przybyć 
przewodniczący, ich zastępcy oraz sekreta- 
rze sekcji przemysłowych. 

Jeżeli przy KM lub KP jest instruktor 
przemysłowy, winien również przybyć. 

Ze względu na ważność zagadnień sta- 
wiennictwo obowiązkowe. 

p ye Wydzisł Ekonomiczny 


3 KW PPR. 

Uwaga! Nauczycióle Kola PPR 
zawodowych Nr 6 

Dnia 11. 10 o godz. 18 odbędzie się ze- 
branie w lokalu Dzielnicy Śródmieście 
(V'piętro). Obecność obowiazkowa. 

Aj m sekrotarze Kół i Komitetów Dziel 
nicy. 

W poniedziałek dnia 11. 10. 48 r. o zodzi- 
nie 16 w lozalu Dzielnicy ul. Południowa 
odprawa. Sprawy b. ważne. 
Stawiennictwo obowiązkowe. 

Dziś, dnia 11. 10 br. odbędą się zebrania 
kół PPR. w następujacych zakładach pracy 

Dzieluica Budą Pabianicka 


szkół 


godz. 1.30—PZPB Ruda Straż Pożarna: 
zodz. 13 — Straż Przemysłowa zm. 2; 
goóz. 15 30 — MZK Egzekutywa Kom. 


* Dzielnica Widzew 

godz. 13.20 PZPB Nr 16 Posiedzenie Ko- 
mitetu Fabrycznego: godz. 14 — „Azbest 
PoBiedzenię Egzekutywy, „Wifama” Toka- 
rze zm. 2, PZPW Nr 36; godz. 15 — RCA 
(wspólnie z PPS). 

osy ie ice» Staromiejska 

14 — Fabryka Watv, PZPB Nr 8, 

„Ma 10 Tkalni, PZPB Nr 2 Przędzalnia 
zm. 1, PZPB Nr 2 odpadkowa; godz. 15.30 
— Urząd Wojewódzki Wydział *Aprowize- 
cji: godz. 16 — PZPW Nr 36 oddz. 8, Spół 
dzielnia Remont, Łódzka Wytwórnia Dźwi- 


gni. 

PZPB Nr 5 

godz. 14 — Manipulacja Sznurka (wspól 
nie z PPS); godz. 14 — Kolumna Podwó- 
rzowa ( wspólnie z PPS). 

Przielnica Śródmieście 

godz. 9 — Gastronomie: godz. 13.30 — 
PZPB Nr 4; godz. 14 — $karbowcy; godz. 
15 — Polskie Radio; godz. 15.350 — Zjedn. 
Przem. Organ.: godz. 16 — Zjedn. Przem. 
Guzik., Dyr. Jedwab. Gal.; godz. 20 — Ko- 
ło Kobiet. 


Dzielnica Górna 

godz. 14 — Sekcja Ubojowa: godz. 16 — 
PZPW Nr 4; godz, 16.30 — CT Hurt. Nr 2; 
goaz. 18 — PZPB Nr'6 (Żeromskiego). 

"Bzielnica Śródmiejska Lewa 


godz. 13.30 — Ośrodex Komfekc. Nr 4 


koło 416; godz, 14 — Technicum Włókien- 
r (ogólne): godz, 16 — MZK Koło 5 
F 12: 


Dzielnica Górna Lewa 

godz. 12 — CT Eksport; godz. 13.30 — 
CZPW Nr 3 oddz. 2* godz. 13.45 — PZPW 
Nr 40 oddz, 2; godz. 15 — Wega: godz. 
15:30 — CZ Met. Fgzekutywa, Groszang, 
CZPW Nr 3T; z, 16 — OZP Ferment, 
Warta Ko! Koło 5 i 6, CT We CT W ein. 

dj 


(DZIEŃ ŁODZI 


WE LE w ŚWIETLICY 
IM, M. KASPRZARA 

W świetlicy im, M. Kasprzaka, przy ul 
igo Maja $1 odbyła się wieczornica na 
cześć przodowników pracy urządzona stara 
niem aktywu świetlicowego. 

Świeilica im. M. Kasprzaka mimo nie- 
sprzyjających warunków lokal"wych przeja 
wia znaczną żywotność i potrafiła wykazać 
się poważniejszym dorobkiem pracy swych: 
licznych sekcji, 


Wieczornica zgromadziła na sali licznych 
robefników zakładów im. M. Kasprzaka 


praz zakładów dawn. Wagnera. 
Program, na który złożyły 

artystyczne zespolów 

go oraz tanecznego, 


się występy 
teatralnych, chóralne” 
stał na wysokim pozie 
mie. Przy każdym numerze programu wy” 
mieniono nazwiska przodowników pracy, na 
cześć których ten numer wykwmano. 

|= mmm PNY h PŁOT. mA LA MAN MN MNA , 


Co usłyszymy przez radio 


11,40 Audycja szkolna dla klas młodszych. 


12.04 Wiadomości Eaa: 1210 „Z mu- 
tyki radzieckiej". 35 Audycja dla wsi. 12.50 
PRZERWA. 14.30 ży Z dzisiejszej prasy. 14.35 
(«| Sławni artyści (płyty). 14.55 (Ł) Komunika- 
ty. 1590 Muzyka kameralna (płyty). 15.20 (£) 
„O czym mówi dzisiejsza Łódź”, 15.30 „Dzień 


ziecka w ZSRR”. 15.45 Muzyka popularna. 
PRA DZIENNIK. 16.50 „Z prądem Waolgi' 
reportaż dźw. gkowy dla młodzieży, 16,50 „Klu- 
by książki”, 1700. Koncert rozrywkowy, *17 50 
„Kobiety w bllwie pod Lenino”. 18.000 (E) Stal 
rowłoskie soaaty. 18% Pieśni żołnierskiej 
kompozytorów radzieckich. 18.35 „Emancypant | 
ki 19,060 Koncert. 19.45 „Rewolucja techniczna | 
w rolnietwie”. 19,50 „Wygrana wyścigu była 
śmierć” — pogadanka. 20.00 DZIENNIK, 21.00 
Audycja słowno - muzyczna w opracowaniu 
Dr. Z. Lissa. 21,30 „Byłem rewolucjonistą” 
montaż literacki. 22.00 Audycja rozrywkowa. | 
22.45 fŁ) Koncert życzeń. 22.58 (£) Omówienie 
progr. lok. na jutro, 23.00 Oslatnie wiadomo- 
ści. 2310 Muzyka taneczna. 23.20 Program na 
jutro. 23.30 Zakończenie audycji i Hymn. 


oabuszenń 


Piotrkowska 55. tel 


'syn chics zostać 


LIJ IA elnicy piszą 


- lil się dzieje w Pań dzieje w Państw. Przedsiębiorstwie Budowlanym 


Polska Ludowa daje możność zdobycia wie- 
dzy fachowej szerokim mesom miodżieży. Co- 
raz to powsłają nowe szkoły zawodowe, Mój 
elektrykiem. Gdy więc do- 
wiedziałem się, że w Łodzi istnieje Gimnazjum 
Przemysiowo-Energetyczńe, od razu syna tam 
zapisałam. 

Są tam jednak pewne niedociągnięcia. Mia- 
nowicie Gimnazjum buduje piekny, nowocze- 
sny gmach przy ul, Kiliaskiego 172. Budowa 
miała być skończona 31 lipca br. Wyłaniały 
się jednak stale przeszkody. W najgorętszym 
sezonie zabrakło ludzi. Przez blisko miesiąc, 
prace przy budowie były wslrzymane, Wresz- 
cie, gdy ruszyły, nie przygotowano odpowied- 
niej ilości małeriału, sbrakło jakichś desek 
i znów robota stsnęła. Ostatecznie termin Wy- 
konczenmia budynku ustalono na 1 październi- 
ka, ale ọbse: wując ślama:arhe tempa robół 
śmiem twierdzić, że i w tym terminie nie zo- 
slańą one zakończone. 


Ućzniowie tymczasem nie mogą się uczyć— 
nie ma wykładów tyłko ćwiczenia praktyczne, 
tymczasem w wasształach O. O. Salezjanów. 

Moim zdaniem za to opóźnienie nie ponoszą 


winy ani Zjednoczenie Energetyczne, ani Dy-| 


rekcja Gimnazjum, które robią, co mogą, ale 
wina leży widocznie w kiepskiej organizacji 
| nieporadnym kierownictwie Państwowego 
Przedsiębiorstwa Budawłanego, które prowadzi 
raboty. 

Napisałem ten list da Was, Towarzyszu Re- 
daktorze, z myślą, że opubiikowanie go w 
'„Głosie" przyczyni się do zainteresowania od- 
powiednich <zynników sprawą budowy Gim- 
nazjum i pracą Państwowego Przedsiębiorstwa 
Budowlanego, instytucji, dobra praca której 
i rozwój posiada doniosłe znaczenie dla naszej 
gospodarki. 
| Staty czytelnik „Głosu” 

M. K 


fNazwisko i adres znane Redakcji) 


Sport — czy zieleńce? 


Przy zbiegu ulic Nowomiejskiej i Zgier- 
skiej Wydział Plantacji urządził w swoim 
czasie trawniki, Dzielnica ta nie jest szcze- 
gólnie zadrzewione i brak tam ogrodów 
oraz zieleńców, toteż owe, przeprowadzone 
przez Wydział Plantacji upiększenia były 
miłym wyichniewem dla oks wśród szarych 
murów | gruzów "kobicznych domów. 

Trawniki rozrzsły się okazale, lecz oto 6: 
becnie stały Się m. ejscem. na którym har 
cują oraz uczą się gry w piłkę młodzi 
chłopcy z sąsiednich posesji. 


Tak być nie może: musimy rozstrzygnąć, 
czy bardziej potrzebne tej dzielnicy takie 
«omorosłe „boiska sportowe“ — czy też zie 
leńce? 


Sport jest piękną rzeczą, ale nie można 
łączyć „gier sportowych z: niszczeniemi traw» 
ników, tak niezbędnych w tej dzielnicy 
miasta, Dla młodych amatwów sportu mu- 
szą odpowiednie władze znależć inne miej 
sce dla treningów. 


Stały czytelnik „Głosu“ 


MAGUEAANUMIHNHMTHOTTENNAAONANOEEMIUATA UNO NOWOTOWANIWOWAMWARO WOW EOOAMMTTATIAOAOAMATAWNCAY 
imierpelocje naszych Czutelników 


Sieradz narzeka na komunikację z Łodzią 


Obywatelu Redaktorze, 

My, niżej podpisani, pragńiemy poruszyć 
niezwykle dla nas ważną sprawę rozkładu 
jezdy pocwągów podmiejskich, kursujących 
na trasie Sieradz — Pabianice — Łódź. 

Dnia 3 października został wprowadzony 
nowy rozkład jazdy, który powinien był u- 
łatwić nam dojazdy z domu do miejsca 
pracy i z powrotem. Tymczasem zmuszeni 
jesteśmy z Sieradza dojeżdżać do Łodzi pr 
ciągiem nr 1530 idącym z Lubania, który 
przychodzi do Łodzi o godz. 7,48. Praca roz- 
poczyna Się o gdz &ej rano pociąg 
przychodzi więc do miasta stanowczo za 
późno, żeby pracę można było rozpocząć 
punktualnie. Poza tym pociąg ten bardzo 


rzadko przyjeżdża do Łodzi o wyznaczonej 
ponieważ 


w rozkładzie godzinie, jest za 


Spółdzielnia 
Spożywców 


w PODDĘBICACH 


z odpowiedzialnością 
udziałami 


6930% 


Gminna Spółdzielnia 


„Jamopomoc CMopska: 
w Poddębicach 


z odpowiedzialnością 
udziałami 


OGŁOSZENIE 


Byrekcja Szkoły Przemysłowej Państwowych 
Przemysłu Bawełnianego Nr 2 w Łodzi ul. Nowotki 
ska) Nr 79 ogłasza, że w dniach od 8. 10. do 15. 10. br. bę- 


dą trwały DODATKOWE ZAPISY uczni 
Warunkiem przyjęcia do klasy I jest 


dectwa ukończenie T klas Szkoły Powszechnej, 
świadectwa I klasy Szkoły Przemysłowej 
Przy tym Dyrekcja Szkoły zawiadamia, 
przyjęci do Szkoły bedą zatrudnieni w Państwowych 
dach Przemysłu Bawełnianego Nr 2 (w przędzalni, 
innych oddziałach). 
Kancelaria Szkoły czynna codziennie 


DYREKCJA SZKOŁY 


Grat: R.S.W. Prasa“. 


Admiijeltaiim 


każdym razem zatfzymywany przed semafo 
rem i musi czekać na wolny Wjazd. Co- 
dziennie więc spóźniamy Się nie ze swej 
winy do pracy o 10 — 20 minut, co prze 
cież w dobie współzawodnkctwa pracy ma 
bardzo ujemny wpływ na osiągane przez 
nas wyniki. 

Również jadąc z Łodzi do Sieradza, ma- 
my duże trudności. Skasówany został bo- 
wiem pociąg nr 525 odchodzący o godz. 17 
Wzamian za to DOKP-Łódź uruchomiła po- 
ciag podmiejski wychodzący z Łodzi o tej 
samej porze, ale idący tylko do Zduńskiej 
Woli. Sieradz został zapomniany i pomi- 
nięty: 

Zapytujemy, co mamy robić od godz, 16, 
kiedy kończymy pracę, do godziny 19—20. 
bo dopiero wówczas odchodzi pociąg do 
Sieradza, Czy nie możnaby przesunąć eza- 
su odejścia pociągu zarówno z Łodzi do 
Sieradza, jak 1 z Sieradza do Łodzi? Sądzi: 
my, że mieszkańcom Sieradza, których wie 
lu pracuje w Łodzi, należy się dogodniej- 
sza komunikacja z Łodzią 

Nie wątpimy, że DOKP-Łódź przychylnie 
rozpatrzy nasze postulaty. 


Następuje szereg podpisów 


MŁYN 


Państwowy 


PODDĘBICE 


| Narutowicza 18 — tel. 545 


6389k 


Gminna Spółdzielnia 


„Samopomoc Chłopska” 


w Nowym Mieście nid Pilicq 


6388k 


WUUDLJI 


Zakładów 
(Pomor- 


w Łodzi, ul. 


ów do klasy I į II. 


przedłożenie  Świa- 
do klasy II 
lub równorzędnej. 
że uczniowie 
Zakła- 
tkalyi lub 


W TO O W EE LERRA OIA rET nRT 


od 14—17. 


Sek 


nie M9 omiiia ninwa k 1 
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CENTRALA TEKSTYLNA 
BIURO SPRZEDAŻY PRZĘDZY 


sprzeda ok. 100 ton 
odpadków tomafanowych | 


produkcji krajowej 


Bliższe szczegóły do omówienia 


a 


têtaitat ¿54 2] 


W kiiku wierszach 


W niektórych miastach arabskich w Pale- 
stynie (Gaza, Chebron, Metżedel) odbyły sic 
wiece, na których mówcy domazall się zapize 
stania działań wojennych, Wiece były zorgani 
zowane przez lewicę, marksistowska organ - 
zację arabską — Ligę Wyzwolenia Naroco 
wego. 

Zarówno Liga jak i arabska organizacia 
związkowa — Kongres Robotników Arab- 
skich, rozdzielają ulotki prawie wa wszýsl- 
kich miastach arabskich. W odezwach swych 
arabskie organizacje robotnicze wskazuj 
to, że wojna prowadzona przez w d 
jów arabskich w Palestynie jesi śnić TOWOTMA 
przez W, Brytanię i służy jej imperzalistycz- 
nym celom. 

Ułotli demasktją' Abdullaha, króla Trans- 
jordanii jako agehia brytyjskiego. Wzywają 
one do zakończenia wojny i do jedności robo- 
tników arabskich i żydowskich, 

kd 4 


* 

Odbyty w San - Francisco kongres ogólno* 
krajowego związku górników rud mełalo- 
wych powział rezolucję, potępiającą polityke 
zagraniczną USA i wskazującą na koniecz- 
ność ustanowienia przyjacielskich stosunków 
ze Zw. Radzieckim. 

Kongres wyraził pełne poparcie dla Świa- 
tawej Federacji Związków Zawodowych i zas 
żądał umocnienia ONZ, jako narzędzia polity 
ki pokoju oraz niedopuszczenia Hiszpanii 
frankistowskiej do ONZ. i 

W sprawach polityki wewnętrznej kongres 
ostro potępił działalność „Komisji dla badania 
działalności antyamerykańskiej* i wystąpił m 
żądaniem zniesienia ustawy antyrobotniczej 
Tafta - Hartley'a, 

* 


+ 

Przewodniczący komisji kontroli nad ener 
gią atomową w USA — D: Lilienial osy: adu 
czył, że nie zezwoli robotnikom zatrudnie 
nym w zakładach energii atomowej na nale- 
żenie do zw. zawodowego elektryków i do 
zw. zaw. pracowników robót publicznych, 
Przyczyną tego oświadczenia jest fakt, że 
wódcy obu wymienionych związków odmówi 
li podpisania deklaracji o nienależeniu do 
partii komunistycznej. 

Okrzyczany jako komunistyczny — awin- 
zek zawodowy pracowników przemysłu elek- 
trotechnicznego liczy 600 tysięcy członków, 

$ w 

Jak nas informuje GAL, rozbitkowie z 
„Lecha“ przybędą do Polski promem szwedz- 
kim, zawijającym do portu Odra. Folownik 
„Herkules“, który dokonał wizji lokalnej „Le 
cha", 5 bm. przybył do Świnoujścia i spodzie 
wany jest w Gdyni, Nurek z załogi „Herkyle 
ša“ stwierdził, iż mina wybuchła w okolicy 
tylnego masztu statku, wyrywając w prawej 
burcie wielką dziurę. 


MLECZARNIA 
SPÓŁDZIELCZA 


x odpowiedzialnością udziałami 


w TURKU 


rzy 


wykonywu'e: 
przeroby nabiałowe 
prowadzi: j 
kazeiniarnię 
skup jaj 


6387k 


i tuczarnie drobiu 


4, e # tas 
OGŁOSZENIA DROBNE, 
ZGUBIONO książecz PRZ YBŁARA ŁA się 
kę z  Ubezpieczalni suczka miaści stalo- 
Społecznej, Ziembic-|wej. Do odebrania — 
kiej Władysławy.| Łódź, Borowa 7. 
Targowa 14. 6384g So) 


z 


Piotrkowska 37, tel. 125.45 


IAR 


w [Czytajcie »GŁOS ROBOTNICZY: 


Wydawia: Woj Komitet PPR w Łodzi. Komitet RedakcyjDy Red | Adm. Łódź, Piotrkowska 8b. leleluny' Regati Naszelny 2I6 14 
111-50. Konto PKO VII-1505. Zaki 


Redakcia nocna !72-%1 Dział 
druk nałoszeń 


rA Iatininńnwe 


Pi 


TZAT RAY 


Państwowy Teatr Wojska Polskiego 
w Lodzi, ul. Jaracza 27. 


Dziś o godzinie 19.00 arcydzieło 
Shakespeare'a pt. „Otello“ nowe opraco- 
wanie. 

Wkrótce premiera świetnej komedii 
LE O pt. „Igraszki z diabłem“ Jana 
rdy. 


Państwowy Teatr Powszechny 
ul, 11-go Listopada 21 — tel, 150-36 

Od dnia 8 października br. «codziennie 
o godzinie 19,15* w niedziele i święta o 16 
i 19,15 grana jest doskonała sztuka pt. 
„Nadzieja“ z udziałem całego zespołu z dvr. 
Adwentówiczem na czele. Sztukę opracował 
i wyreżyserował Karol Borowski, 


FEATR „SYREN, Trzuenita 1 
z5 o godz. 19.30 „ PANI PREZESOWA* 
TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 

ul, Daszyńskiego 34 
Dziś i codziennie punktualnie o godz. 


19.15 sztuka C. de Peyert-Chapuis „NIE- 
BOSZCZYK Pan PIC“ w reżyserii Janusza 


Warneckiego. 
Kasa czynna od 11-ej do 13-ej i od 15, 
tel. 123-02. 


Teatr Komedii Muzycznej „LUTNIA* 
Piotrkowska 243 

Ostatnie dni! Wesołej operetki x muzyką 

J. Gilberta „„Cnotliwa Zuzanna”. W roli 

„ZUZANNY“ wystąpi J. Kenda. Chór — 

Balet — Orkiestra. Zniżki dla świata pra- 

cy — ważne, 


Teatr Kukietek RTPD Nawrot 27, tel. 
160-07 „PINOKIO“ codziennie prócz po- 
niedziałków dla szkół, W niedzielę o godz. 
12 widowisko otwarte. 


CYRK Nr 2, PI. Niepodległości 


Nowy atrakcyjny program w dni po- 
wszednie godz. 19.30, sobota godz. 15.30 
18.30, niedziela godz. 12.00, 15.30 i 19.30 


MUZEA MIEJSKIE 

Muzeum Przyrodnicze w Parku Sienkiewi- 
cza czynne od godz. 10—17 prócz poniedział: 
ków. 


tódz — Poznan Hł4:2 


Tłumnie dość podążyła wczoraj Łódź na 
mecz bokserski Poznań — Łódź, niestety spot- 
kał ją znów zawód, gdyż Poznań przyjechał 
w poważnie osłabionym składzie bez Rataj- 
czyka 1 nie kompletnym, bo bez wagi cięż- 
kiej. W reprezentacji Łodzi zabrakło Marcin- 
kowskiego, 
ka walk w 
Wczorajsze 


który już od dłuższego czasu uni- 
barwach reprezentacji Łodzi. 
walki z wyjątkiem Różyckiego z 
Lidkem nie bvły zbytnio ciekawe, a poziom 
ich przedstawiał nieraz wiele do życzenia. 
W drużynie łódzkiej najlepiej wypadli Brzó- 
åka i Pisarski, u poznaniaków Lidke, 
Kazimierczak, Miaźdżące 
14:2 zgrubsza można uważać za zasłużone, 
gdyby nię było rem'sów zwycięstwa 
w wadze muszej przyznalibyśmy raczej Lid- 
kemu (Poznań) a nie Różyckiemu, którego 
widownia uważała za pokrzywdzonego. 


We ringa w Wirnie 
| 


chyba... 
zwycięstwo Łodzi 


jednak 


Patrząc obiektywnie na walkę trzeba było 
przyznać, że pierwsze starcie należało do ło- 
dzianina. tóżycki zaraz na początku krót- 
ką serią rzucił nawet na liny swego prze- 
ciwnika I miał lepsze zwarcia W drugim 
jednak starciu poznaniak był szybszy, czy- 


ściej 
na groźny 


i częściej trafiał į; nawet nadzianie się 
sierp Różyckiego pod koniec 
starcia nie odebrało mu przewagi punktowej. 
W trzecim starciu poznaniak doskonale opero- 


tego 


ktetie, dee € korzów!? 


Wczoraj w 
stwowy 


Chorzowie odbył się z wielkim zainteresowaniem 


wał podbródkowym i był nadal o wiele cel- 
niejszy od chaotycznie walczącego łodziani- 
na, Z wynikiem remisowym możemy się w 
zasadzie pogodzić, ale jeśli mamy doszuki- 
wać się pokrzywdzonego nim, to wskażemy 
raczej na poznaniaka, 

Brzóska w spotkaniu z Czubką jeszcze raz 
zademonstrował nam nieprzeciętne walory i 
dużą agresywność 1 kondycję fi- 
zyczną. W pierwszym starciu poznaniak wal- 
czył dość Śmiało 1 jak mógł przeciwstawiał 
się swemu przeciwnikowi, któremu ustępował 
głównie w zwarciach. Od połowy drugiej 
rundy Brzóska narzucił wściekłe tempo i za- 
sypał poznaniaka gradem ciosów. Przewaga 
Brzóski wzrosła w starciu trzecim, do tego 
stopnia, że sędzia walkę przerwał. 

Zwyciężył przez poddanie się przeciwnika 
Brzóska, 

Najwięcej emocji dostarczyła widowni wal- 
ka w wadze piórkowej pomiędzy Szymańskim 
(Poznań), a  Kazimierczakiem (Łódż). W 
pierwszym starciu po prawym sierpowym po- 
znaniaka zalamały Się kolana, a po chwili 
Szymański poszedł na deski do 7, Od tej pory 
obaj chłopcy polowali na k. o. W trzecim star- 
ciu Szymański otrzymał napomnienie za bi- 
cie głową i walkę przegrał na punkty. 

Taki sam przebieg — połowanie na cios je- 


szybkość, 


Polska — Rumunia 0:0 


oczekiwany międzypań-t 


den a mocny — miała walka w wadza lekkiej 
pomiędzy Ratajczakiem (Poznań), a Kawczyń- 
skim (Łódź) W dwóch pierwszych starciach 
łodzianinowi wychodziły serie, ale w trzecim 
zupełnie już o nich zapomniał operując po- 
jedyńczymi ciosami. Mimo tego łodzianin 
walkę wygrał, chociaż nie wysoko. 


Co do wyniku walld w wadze półśredniel 
między Kazimierczakiem (Poznań), a Olejni- 
kiem (Łódź) też by można mieć pewne ra- 
strzeżenia, W pierwszej rundzie przewagą 
miał poznaniak, który potrafił rwarcia ror- 
strzygać na swą korzyść. W drugim starou 
znów w zwarciach lepszy był poznaniak, Olej 
nik nadomiar złego czesto przetrzymywał, w 
trzecim starciu łodzianin już tylko gonił po- 
zmaniaka, który nie wytrzymał tempa, ale moż 
naby dyskutować nad tym, czy przewaga 
Olejnika w tym starciu była aż tak duża, 
że wystarczyła mu do zwyciestwa punkto- 
wego, 

W wadze średnie] słabo bardzo wypadł wczo 
raj łodzianin Trzęsowski. „Miś“ był b. fleg- 
matyczny i niezdecydowany to też Adamski 
trafiał często i celnie. Poznaniak był szybszy 
i lepiej potrafił rozwiązać walkę taktycznie. 
Jego lewe w trzeciej rundzie sprawiały wiele 
kłopotu Trzęsowskiemu. Gdyby nie napom- 
nienie, jakie otrzymał Adamski w III run- 
dzie wynik remisowy byłby dla niego nieco 
krzywdzący. 

W wadze półciężkiej Pisarski (Łódź) nie wie- 
le miał roboty z Ratyńskim (Poznań), Po 
obróbce żołądka w I rundzie w drugim star- 
ciu przewaga łodzianina była tak wielka, że 


Etnograficzne, Plac Wolności Nr 14, czynne mecz piłkarski pomiędzy Rumunią a Polską. 


codziennie od 10—17 prócz poniedziałków Niestety mecz nie stał na wysokim poziomie i zakończył się wynikiem bezbramkowym 0:0.; Majchrzycki głośno domagał się przerwania 
LĄ ace ek, = WR 4d Nr 14 W drużynie naszej grali: Skromny, Barwiński, Janduda, Gajdzik, Parpan, Waśko; Mor- walki. Dopiero s pląsy pah ; aa 

'ehistoryczne — ac olnośc r ri élie TT Sn Ajni j ; sędzia ringowy p. Kaleńs arszawa) Ode- 
czynne codziennie od 10—17 prócz ponie- darski, Cieślik, Kohut, Spodzieja, Gracz i Przcherka, 


dziatków. jeśli chodzi © frekwencję. 45 tysiecy widzówj| Słał poznaniaka do rogu. 


Sztuki — Więckowskiego 36, otwarte od 
10—17 prócz poniedziałków I piątków. 

Spółdzielnia Plastyków — vul Piotrkowska 
Nr 103, Wystawa prac malarskich Mieczysła- 
wa Siemińskieqo, otwarta od godz. 10—18 

Miejska Galeria Szłuk Plastycznych pork 
Im. H. Sienkiewicza — Wysława szkiców I ry- 
sunków Zygmunta Karolaka, otwarta codzien: 
nie od 10—13 i od 15—18, w niedziele i świe 
ta od 10—18, 


Wczorajsze spotkanie było rekordowym 


przybyła na stadion, aby zagrzewać do boju naszych chłopców, 


wynik poza stadionem. 


menn e 


15 tysięcy oczekiwało na 


Na punkty sedziowali Krasuski (W-wa), 


| wróż A | Sieroczewski (2643). 


Napierała znów pierwszy 


pie statue „Victorii” 


W nocy chwycił solidny przymrozek, rano 


brych, Sałyga, Ieśkiewicz, Czyż i Wojcie- 


zdobył warszawski Samorządowiec 


t pozwolił się dojść. Tuż zma Piotrkowem 


rteć w termometrach z 1 stopnia poniżej | szek. wysiadł z powodu gumy Łazarczyk s Czę 
KINA zeta podniosła się do 6 stopni ciepła, ale| Na starcie zabrakło niestety, Pietramew | stochowy, Za Ujazdem stary wyga Napie- 
powietrze pozostało ostre, O godzinie 9 ra| skiego, nie pojechał również Stolarczyk, | rała mocniej nieco nadepnął i prędko zaczął 


ADRIA — „Timur i jego drużyna” 
godz. 16, 18, 20, w niedz. 14 


no na stadionie Wimy poczęli się już gro” 
madzić miłośnicy sportu kolarskiego, przed 


który od wyścigu dookoła Polski nia poka- 
zał się więcej w tym sezonie na szówie, gle 


zdobywać metr po metrze. W krótce przyłą 
czył się do niego Kapiak 1 obaj szybko 


film dazwołonv dla młodzioży stawiciele ŁOZKol. i zawodnicy startujący | towarzyszył swym kolegom wczoraj na mo: | zniknęli z oczu łodzianom, którzy bynai: 
BAŁTYK — „Ostatni mohikanin' w dorocznym wyścigu im, Jaskólskiego. torze przez całą trasę. Gdyby ci dwaj po | mniej nie speszeni tym  najspokojniej z 
godz. 17. 19, 21, w niedz. 15 Najpierw zebrała się młodzież. Chłopcy | jechali wczoraj, z pewnością wyścig nie | angielską flegmą „krecili“ dalej, Sytuacja 
film dozwolonv dla młodzieży. po 13, 15, 17 lat w jakich kto miał porcię-| byłby taki monotonny stawała się tak denerwującą, że chciało się 
BAJKA — „Panna bez posagu“ tach i koszulkach na turystycznych, cięż- Przez cały czas właściwie niec się nie| krzyknąć jakieś soczyste słowo, aby obu: 
godz. 18, 20, w niedz. 16 kich maszynach startujący w wyścigu tu | działo Chwilami mieliśmy wrażenie, że| dzić Gąbrycha, czy Leśkiewicza. Wyrączył 


film dozwolony od łat 18. 
GDYNIA 

i*zag, nr 33“ 

rodz. 11, 12. 13. 16, 


17. 18, 19, 20, 21. 


„Program aktualności kraj. | kupa 


rystycznym na dystansie 20 km.. Było tego 
Organizatorzy bojąc się brać na swo 
ją odpowiedzialność tak poważną liczbę star 
tujących w jednym wyścigu (ze względu na 


chłopcy jadą na wycieczkę, chociaż tempo 
przez cały czas utrzymywało się w ramach 
33 — 35 km na godzinę. Jedynym urozmai 
ceniem był piekny krajobraz jesienny, Opa- 


nas jednak Siemiński, który zaczął dosłow" 
nie popychać łodzian za siodełka, aż wre- 
szcie: sam objął pościg, Było już jednak za 
późno, zresztą wcześniej Siemiński by nie 


HEL (dla młodzieży) — „Timur i jego |ich niedostateczną technikę jazdy wyścigo| dłe pożółkłe liście, które miejscami zaście” | gonił, 
drużyna” wej) postanowili podzielić ich na dwie gru'| lały zsosę przypomniały nam, że to już Na bieżnię wpadl! Jeden ra drugim Na- 
godz. 16.30, 18.30. 20.30, w niedz. 14,30 | py: zrzeszonych w klubach i niezrzeszonych, | ostatni raz w tym sezonie towarzyszymy | pierała i Kapiak, Na mecie Napierała był 


POLONIA — „Młodzi ida* 


W wyścigu dla zrzeszonych stanęło na star 


naszym chłopcom: 4, że już najwyższy czas, 


pierwszy © jakąś maszynę, ale widać było, 


godz. 17, 19, 21, w niedz. 15 cie 53 kolarzy (wśród nich 13-letni syn | aby wreszcie postawili maszyny do góry ko| Że „Szpagał* odstąpił pierwsze miejsce 

film dozwolony dla młodzieży kierownika sekcji kolarskiej „Partyzant” | tamt, swemu koledze klubowemu ułatwiając mu 
PRZEDWIOŚNIE — „Uczennica I-ej a“ por. Rololfa, który zajął 21 miejsce) a na Ó tym samym widać marzy już nasza | w ten sposób zdobycie na własność jednej 

godz. 18, 20 w niedz. 16 starcie niestowarzyszonych — 89 zawodni-| licencja, a zwłaszcza łodzianie, gdyż wczo* | z cennych nagród 

film dozwolonv dla młodzieży ków. O wiele mniej natomiast stanęło wczo| raj jechali wyjątkowo bez serca, ot tak, Po upływie około dwóch | pół minvt 
ROBOTNIK — „Bitwa o szyny” raj zawodników do wyścigu głównego o |aby po prostu przejechać się, Za Piotrko'| wjechał na stadion Gabrych. a za nim Le- 


godz. 16.30, 18.30, 2030 w niedz. 14.30. |złote nagrody Kucharskiego. Było ich wszy: | wem, który absolutnie nie wykazał żadne- śkiewicz, Siemiński Czyż. Czas zwycięzcy 

e film niedozwolony dla młodzieży. stkiego.. 1%tu! Z Warszawy przyjechali| go zainteresowania wyścigiem próbował PAY. wyniósł 3:39,12 (dystans około 
s y rri Sn E T x faie i g i „e- PRZEW o jewic "k r = 20 km) 
REKORD — „Chłopi z przedmieścia tylko Napierała, Kapiak, Siemiński Rze- | ucieczki Grynkiewicz, Eksłodzianinowi ada m, 

"godz 18.30. 20 30: w AO. 16.30 źnicki, Grynkiewicz, Olszewski i Mich,| ło się nddalić od czołówki o 200 metrów.| Wyścig turystyczny na 20 km, dla kols- 

film dla miodsiażt RABWOIORY: - honoru Łodzi bez powodzenia bronili: Ga-| ale wkrótce zrezygnował z samotnej jazdy ļ rzy zrzeszonych wygrał Malinowski (ŁKS). 

MU A ka Jasne łany” M s — 49,56 przed Ulekiem (ŁKS) — 4958 i 


godz. 18, 20 w niedz. 16 
film dozwolony od lat 12. 
ROMA — „Tajemnica nocy wigilijnej" 
godz. 18, 20.30 w niedz. 15.30, 
film dla młodzieży dozwolonw 


Sportowcy ZSRR w Warszawie 


Wczoraj wylądowały na Okęciu 3 samoloty przywożąc | — 


Szczęśniakiem (DKS) — 1:00,00, Wyścią 20 
km. dla niestowarzyszonych wygrał Swiarcz. 
— 5054 przed Jędrzejewskim 1:01,23 Í 
Sniewiciem, 1:01,24 


LA . 

STYLOWY — „Śliby Kawalerskie“ asów lekkoatletyki radzieckiej Ze święta M.O. 
godz. 16.30. 18.30. 20.30. w niedz. 14.30. WARSZAWA, (obs. wł.), — W ramach „Mie- | leżą niewątpliwie wśród kobłet: Dumbadze, W ramach wczorajszego święta sportowezn 
film dozwnanv dla miątzieky od tet 16.| sjąca Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Radziec- | Anokina, Sewrinkowa I Seczenowa, zaś wśród | M. O, uzyskano następujące wyniki: W mar 

R aj tey Ba” kiej“ przybyła do Warszawy w niedzielę 90-| mężczyzn Karakułow, Sanadze, Pugaczewski | 57u drużynowym w którym startowało 42 
z of zywy ae 24 lat 14 osobowa ekipa czołowych sportowców radziec | Kazancew, Wanin, Popow, Kanaki, Tliasow AE DAY wy 
fil 7; lat Ą i i d asi i 6 obywając puchar 

TĘCZA — „Przeczucie kich. i Ozolin, Prezydenta Łodzi oraz nagrode ppłk 
godz. 15.30, 18. 20.30, w niedz. 13 Punktualnie o godz. 13-ej wylądował samo- Pobyt sportowców radzieckich przewidzia- | vrrza r fr 5 


film dozwolony dla młodzieży 
TATRY — „Cvrk“ godz. 17, 19, 21, w nia- 
dziele 15. Film dozwolony dla młodzieży. 
WISŁA „Decyzja prof. Milasa“ 
godz 17. 19. 21: w niedz. 15 


lot radzieckich linii lotniczych „Aeroflot”, z 

którego wysiadł na czele sportowców kierow- 

nik ekipy radzieckiej p. Wasiliew. 
90-osobowa ekipa radziecka posiada w swym 


ny jent na 2 tygodnie. Pierwszy tydzień spor- 
towcy spędzą w Warszawie, w drugim zaś 


startować będą w innych ośrodkach kraju, ze 


W finałowym meczu piłkarskim o I 1 II 
miejsce II Komisariat pokonał IX 2:1 zdoby 
wajac puchar przechodni. 


W siatkówce Komisariat III pokonał X 


Freia rotodzisżt.dóżwolowy składzie: siatkarzy, koszykarzy, lekkoatletów | Szczególnym uwzględnieniem centralnych o-| 2:0 CTA 15:5) zdobywając mistrzastwo M, O. 
WŁÓKNIARZ Przeczucie” i lekkoatletki. Do czołowych lekkoatletów na' środków robotniczych. z ają ky irkars ; 
„ÓKNTARZ — ..Przeczut 2 j czu pi karskim pomiędzy reprezenta 
OCR 16, 18.30, 21, W. mear. 13.3 cia „Gwardij” a ZZK (Łódź) zwyciężył kole: 
lm o uloń: r m!adzieży ' jarze 1:0, 
WOLNOSG <= „Miodzi ida" Bratislava - Łódź 5:2 (3:1) 
zgadz. 16, 18, 20, w niedz. 14 


film dozwolony dla młodzieży 
ZACHE rA — „tajemnica Wywiadu“ 

godz. 18, 20, w niedz. 16 

him niedozwalonv dla młodzieży. 


3-019365 


Wczoraj reprezentacja piłkarska Łodzi 10- 


zegrała pierwsze swe spotkanie w Czechosło | chocki, 


wacji z reprezentacją Brafisławy. 
Jak można było się spodziewać mecz wvsra 
łą Bratisława 5:2 (3:1), 


Bramki Patkoło i Ci 


dla łodziań zdobyli: 
5 puszczonych 


Wyróżnili sie pomimo 5 
bramek Komar i Patkoln . 
Następny mecz grają łodzianie we wtorek 


——:0:—— 


Na koiskach Łodzi 


W Pabianicach w meczu o wejście dh ligi 
PTC zremisowało z Radom'akiem 2:2 (1:1), 
W mieczu na odbudowe Warszawy aai 
sia Specialna zrem.sowala 7 Adwokaturą 2:2 


